GAZETA LWOWSKA. 


We Czwartek 


Wiadomości zagraniczne. 


S. Domingo. 


Pisma publiczne wyięły z gazety Hai- 
tychiey, na Przyladku lienryka (Cap Henry) 
Wychodzącey , następuiacy artykuł z dnia 2go 
Grudnia roku zeszłego! „Artykuł 2ósty Kon- 
stytucyi Królestwa nakaznie: „ „Każdemu wel- 
»no jest myśli swoie objawiać, pisać i drako- 
+Wać. Pisma nie podlegaią przed wyyściem 
„Swciem żadney cenzurze. Nikt nie iest odpo-, 
„wiedzialny za agłoszenie drukicu$ myśli swo- 
„ich, wyiawszy w przypadkach, które prawo 
„przepisuie.ć'* INayiaśnieyszy Pan (tak opie- 
wa daley rzeczony artykai gazetowy) zwraca- 
iac ciągle uwagę swoią na rozszerzenie nay- 
wyższego poloru między „Poddanymi swoimi, 
i zważając, że wielki ten zamiar tylko przez, 
zupełną wolność druku dopiętym bydź 
może, raczył — z przyczyny niektórych wat” 
pliwości, iakie maia Władze administracyy- 
ne o zastosowaniu 26go artykułu Ustawy kon- 
stytucyyney — po wysłuchaniu swoiey Rady 
ninisteryalney wydać dnia 28. Listopada wy- 
rok : iż naywyższą wolą J. K. Mości iest, aże- 
by rzeczony artykuł z0sty w całem znaczeniu 
swoiem utrzymanym zestał.'* 


Zjednoczone Stany Ameryki północney. 


Były Francuzki Jenerał Lallemand wy- 
iechał z hilkunastu emigrantami Francuzhimi 
do Filadelfii, końcem udania się do nowey 
Osady Francuzkiey , założoney nad brzegami 
Tzeki Alabamy. 

Wyspa Amelia poddała się dnia 25. Gru- 
dnia Rządowi Zjednoczonych Stanów Póino- 
cney Ameryki. Objęła ia w posiadłość esha- 
dra złożona z 9 okrętów woilennych; 250 żoł- 
nierzy Amerykańskich stoi osada w twierdzy 
Point-Petre. lDowodca powsta,ców Hisz- 
pańsko-Awerykańshich Aury, nie dał żadnego 
odporu; posłał tylko protestacyę swoią Preże- 
sowi Kongressu. , 

Uwolnione w Filadelfii Oficerów An- 
gielskich, htórych na rozkaz pewnege Sędzie- 
go Amerykanshiego przytrzymano za te, iż 
Myśleli udać się do powstańców poindniowey 
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Ameryki. Mieszkańcy tameczni zebrali dla 
nich dostateczną składkę na odbycie zamie- 
rzoney podróży. 


Ameryka Hiszpańska. 


Gazety Angielskie donoszą,iż powstańcy 
Połaudniowo-Amerykanscy zaymnią następuiące 
Kraie i Prowincye: Buenos-Ayres i Chi- 
li; w Wenezueli maia Prowincye: M eri- 


'da, Truxillo, Varinas i Guaianę; tudzież 


Kumanę, Barcellonę i Caraccas, oprócz 
samych stolic. Posiadaią oraz wyspę S. Mał- 
gorzaty, rzekę Oronoco, porty: Guiria, 
Cariaco, Maturin i Cumanacoa, iako 
też ciašniuę morską Pavia. W nowey Gre- 
nadzie powstało 5 Prowincyy, to iest: Cas- 
sanare, Checo, Socorro, Neiva i Tunia. 

Oficer Angiəlski w Vera-Cruz, prze- 
słał do gazety Ameryhahshiey: Aurora, list pod 
dniem 20. Pażdziernika.  Wnosić z niego 
można, iż chociaż schwytano Jenerała Mi. 
nę, nie skończy się na tem tewolucya w M ee 
xyku. Mieszkańcy iniasta Vera-Qruz opa- 
sanego watami, i basztami obwarowanego, nie 
śmią ruszyć się dałey; iak na wystrzał z 
działa. Cały Kray znaydnie się w mocy pow- 
stałców, wyiawszy kilka miast murami opasa- 
nych w stronie wschodniey i północney ; tru- 
dny iest związek między Vera-Cruz i Me» 
xykiem. Dawniey można było odbyć tę dro- 
ge w 70 godzinach, bo gościniec iest ieden g 
naypięknieyszych ; teraz zaś nikt tam nie je- 
dzie bez mocney straży, i blisko dwa tygo- 
dnie iechać musi. Woysko Królewsko - Hisz- 
panskje stoiące w mieście Vera-Cruz, wy- 
nosi niespełna 90o ludzi, rachvipe w to pie- 
chotę, iazdę i artylleryę ; składa się zaś z In- 
dyanow , Murzynów, i nieco Europeyczyków, 
którzy, iak się zdaje, ledwo umieią trzytnać 
Karabin. Krótko mówiące, powstał cały Me- 
xyk; wkrótce zapewne wyrugowanoby Władze 
Królewskie i woysko, gdyby nie brakowałe 
broni i potrzeb woiennych, oraz ludzi, któ- 
rzyby, znaiąc taktykę woienna, dowodzili pow- 
stahcami i do wspólnego prowadzili ich celu. 
Obraz ten różni się od innych wiadomości Z 
Mexyku, i zapewne nie iest zunpeinie praw- 
dziwym. 


X 


Wielka Brytaniia. 


Dma 2. Lutego przybył do Liverpoolu 
Jenerał powstańców Południowo-Amerykaiskich 
M6re-gor z Nassau wNew-Providence. 

Przyiaciele reformy Parlamentu zgroma- 
dziłi się dnia 2go Lutego i dawali składkę na 
wsparcie tych, których na mocy zawieszenia 
aktu Habheas-Corpus, iako oskąrzonych o 
zdradę Krain, uwięziono. Przowodniczyli Pan 
Francis, Burdet iLord Cochrane; każdy 
z nich ofiarował 100 gwineów. Ostatni pisał 
wszystkie uchwały tego zgromadzenia. 

Dnia 31. Stycznia przyniosła Komimissya 
do Izby Wyższey zatwierdzenie Królewskie bi- 
lu, uchylaiącego zawieszenie aktu Habeas- 
Corpus. 

'Yegoż dnia Kanclerz skarbowy wniósł w 
„Izbie Niższey, aby Izba zamieniła się w Wy- 
dział skarbowy. Oświadczył P. Scharp, iż 
w całey mowie Królewskiey nie ma ani sło- 
wa o oszczędności. Zdaie się owszem, iż Rząd 
myśli dochody stosować do wydatków , nie zaś 
wydatki do dochodów. — Odpowiedz ał Kan- 
clerz skarbowy, że iuż zapowiedział, iż stan 
Skarbu będzie podanym Izbie. — Zamieniona 
Izba w Wydział skarbowy , miała sobie podany 
budżet na rok bieżący, i postanowiła uchwa- 
lie wsparcie pieniężne dla Króla Jmci, bez 
oznaczenia ilości. 

P. Brougham zapytał się, czyli uczy- 
niono iakie kroki do zupełnego zniszczenia 
wszełkiey pamiątki nienawisinego w ralu po- 
datku, który po tylu usiłowaniach potrafila na- 
reszcie Izba skassować , to iest: opłaty od do- 
chodów ? — Oświadczył Kancłerz skarbowy , 
iż teraz nie może dokładney na to pytanie dać 
edpowiedzi, i odkłada ią de następuiącego Po- 
niedziałku. 

Dnia 2. Lutego nie było sessyi Izby Niż- 
szey, bo się tylko 25 Członków znaydowało. 

Na sessyi Izby Wyższey dnia 3. Lutego 
wniósł Lerd Sidmouth, ażeby papiery ty- 
czące się stanu Kraiu, złożone imieniem Xię- 
cia Rejenta, oddano taymemu Wydziałowi; co 
też uchwalono, 

Tegoż dnia w Izbie niższey wniósł Lord 
Castlereagh, ażeby do Wydziału skarbowe- 
go obrano też same osoby, które były prze- 
szłego roku. Oddał potem papiery względem 
stanu Kraiu, które zapieczętowane złożono na 
stole, 


fer an cya. 


W dzienniku jeneralnymFrancyi 
czytamy co następnie: , Tych zapust widzie- 
liśmy bardzo mało masek na ulicach, a prze- 
cież nie było we Francyi nigdy tyle maskowa- 
nych osób , iak teraz." 
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W Niedzielę, dnia 1. Lutego , czytano 
we wszystkich kościołach Paryzkich Nian dat 
względem postu, wydany przez Wikasryu* 
szow Paryzkiey Kapitnły metrepolitalney, Z 
którego Gazeta Francyi, między isneml 
następuiący wyciąg umieściła: „Zastawiono na 
młodzież wielkie i daleko rozciągnione sidła. 
Ciagle wzrasta powódź pism przeciwko Reli- 
gii, przeciwko dobrym obyczaiom, przeciwko 
prawey Władzy rzaądowey. Niedawne wydanie 
dzieł opydwóch patryarchów zabobonu, po- 
czytuią ich zwolennicy wieku dziewiętnastego 
za niedostateczne. Starzy ich pomocnicy, po- 
ślednieysi od nich w talencie, a często niena- 
wistnieysi w charakterze, wydobywani są taka 
że z grobów swoich. Cała ta starożytność, nie 
wystarcza jeszcze temu. Modne pióra kreśli- 
ły krótkie nauki bezbożności, aby dla każde- 
go. osobliwie dla młodzieży, poiętnieyszemi 
się stały. Dogimata, karnośc Kościelna, hie- 
rachiiai obrzęły Kościoła — te przedmioty wia- 
ryi uwielbignia tylu wiekow 1 nayważnieyszygh 
ludzi — sa Da kiiku kartach roztrząśnione, skry- 
tykowane, na łup pogardy i błużniers'wa od- 
dane — i — iak gdyby cała nauka dawnieyszych 
wiekow na proch skraszoną została, zwiastunia 
nain bliski upadek Kościoła katolickiego! Uwie- 
rzyż kto, Kochani Bracia, że ci fałszywi pro« 
rocy, biedy światłem ewanielii zdzieramy 2 
pich larwę, żądaia od nas barżliwie dopeł- 
nienia przepisow miłości Ghrześci anskiey © 
Nasza miłość , naynkochansi Bracia, powiada- 
my to z radością, musi bydź taką samą, iaka 
iest miłość Jezusa Chrystusa, gdy publicz- 
ney grzesznicy, cudzołożney niewieście prze- 
baczył, i gdy uczył przypowieści o dobryim 
Pasterzu i o marnotrawnym synu; musi bydz 
tąż samą miłością, laka iest iniłość Pawła Śgo, 
który rozgrzeszył kazirodnego Koryntyanina, gdy 
pokutę odprawił.... Jako? kiedy krwiożerni 
wilcy ze wszech się stron zbiegaią, mamyż, 
według energiynego wyrazu Pisma Sgo, po- 
dobni bydź do niemych psów, którzy nie 
maią siły do szczekania i trzodę na łup wy- 
daia? Canes muti, non volentes latrare. 
Od Jezusa Chrystusa aż do czasow na- 
szych, Apostołowie, Zbory, SS. Qycowie Ko- 
ścioła, poczytywali apologistow fałszywych nauk 
za zwodzicieli Ludu, staraiących się obalić Kró- 
lestwo Boże i popsuć dusze, i podnosili prze- 
ciwko nim głos swóy bez ochrony. Otoż to 
są wzory, otoż to przepisy miłości Chrze- 
ściiańskiey:< 

Listy z Francyi zapewniaia, że obrady 
nad Konkordatem i tyczącym się iego pro- 
iektem do prawa, nie będą się odprawiać na 


*teraźnieyszem posiedzeniu [zb prawodawczych. 


Podobnoś nie udzieli Rząd [zbom nic nowego 
o tym przedmocie , lecz rzecz pozostanie w 


tym stanie, lak iest, gdyż mysła wdać się w 
nowe uliłady z Dworem Rzymskim, i sprawić 
kilka odmian w zawartym przez Hrabiego Bla- 
cas d'Auips Konkordacie, a potem dopiero 
odmieniony traktat Izbom przełożyć. 

Potwierdza sią ta wiadomość, że hilka 
bardzo interessuiących proeiektow do prawa, 
kó e podać miano Izbom w ciągu teraźniey- 
szego ich posiedzenia, do przyszłego posie- 
dzenia odłożono. Znayduie się między niemi 
projekt o nowem urządzeniu Rad departa- 
mentowych, powiatowych i munieypalnych. 
Proiekt do prawa 6 edukacyi publiczney, 
ma bydź takoż odroczonym. Słychać oraz, 
iż Pan Serre, Prezes Izby Deputowanych 
cofuie nazad swóy (w numerach r95, 196 i 197 
przeszł roczney gazety nascey umieszczony) proiekt 
do prawa względem nowego urządzenia 
tevże Izby, gdyż tak małą zyskał pochwałę, 
iżby wedlug wszelkiego pedobieństwa odrzu- 
conym został. n 


Zjednoczone Niderlandy. 


Gazety Niderlanpzkie twierdza, że 
niektórym z Francyi wygnanym Francuzom 
wolno będzie wkrótce powrócić do Ovezyzny. 
Do tey liczby należyć ma takoż Marszałek 
Soult, Jenerał Monton i P., Arnauld. 
Watpia zaś, aby Cambaceres i David mo- 
gli pozwolenie do powrotu otrzymać. 


Minister Sprawiedliwości podał dnia 3go 


Lutego Izbie Stanów jeneralnych Królewski 
proiekt do prawa o zapobieżeniu naduży- 
ciom wolności draku przeciwko ob- 
cym Mocarstwom, Rzekł przytem Mini- 
Ster, że Król i Stany jeneralne przekonane sa 
O tem, iż podobne prawo z dnia 28. Wrzesnia 
1B16go. nie iest dostateczne, i że dla tego 
poirzebhnemi sa rozciągleysze przepisy. 
Osobłiwie mamienił Minister o cudzozie m- 
each, którzy w Kraiu Niderlandzkim pisza, 
nie ochraniaiąc w swoich pismach obałżywych 
ìi szydzących ani Monarchów, ani ich Mini- 
strów. Druga część tego proiektu zawiera 
ciężkie kary wymierzone na autorów, drukarzy, 
Da kładników i szerzycieli pism lżacych Monar- 
chów , a to, aby zapobiedz wszelkiey skardze 
ocarsiw, z któremi Król Niderlandzki w 
obrem porozumieniu zostawać pragnie. 


N i 


Gazety Frankfórtskie zawjeraia nastę- 
Puiacy artykuł z Turyngii pod dniem 3cim 
«lutego: „W wiadomey Sprawie przeciwko 

adcy nadworneimu i Professorowi Jeńskiemu 
nenowi , wydawcy pisma peryodyczego 
Sis (które wtym roku znowu wychodzić za- 


em e y. 
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częło), wydał Sad Sprawiedliwości W. Xię- 
stwa Sasko-WWaymarskiego na tegoż wy- 
dawcę, za nadużyta przezen wolność druku 
wyrok, skazuiacy go na szcześcio - tygodniowy 
areszt wtwierdzy, na zapłacenie kosztów pro- 
cessu i druku ogłoszonego wyroku , tudzież 
na konfiskatę N. 193 iego pisma peryodycz- 
nego Isis, oraz grażacy mu daleko większa 
kara za ponowienie podobnego przęstępstwa, 
W wyroku tym przytoczone sa powody, a 
przestępstwa w Isis popełnione , podzielone 
na cztery klassy, to iest: przestępstwo przes 
ciw dostoyności panniacego W. Xięcia i prze- 
ciw naczelnym Władzom kraiowym; zniewa= 
żenie Monarchów i Rządów Niemieckich, oraz 
zhańbienie Władz zagranicznych. Polem na 
stępnie krótki opis processu, a nakoniee przy- 
toczone sa punkta obrony Okena, tudzież 
iey roztrzaśnienie i zbicie. Oken wspierał się 
szczególniey na zaręczoney publicznie wolności 
druku w W. Xięstwie Sasho- Waymarkiem, 
wypierał się zamiaru obrażenia kogo, i 
twierdził, że dawne prawa druk ścieśniące, 
przez nadaną wolność druku oczywiście za 
zniesione peczytaneimi bydź powinny.“ 


Szwaycarya. 


Pisma pnbliczne zawieraią następniąch 
wiadomość z Bazylei pod dniem 4. Lutego: 
„INa dzisieyszey sessyi Wielkiey Rady Kantonu , 
przyiętym został Pułkownik Szwedzki, Pan 
Gustaw Adolf Gustawson (były Król 
Szwedzki) iednogłośnie: do obywatelstwa 
miasta Bazylei. Gdy wszedł do zgromadze- 
nia, i gdy mu przyięcie iego oznaymione, 
miał następuiacą krótka przemowę: „Urodzo- 
„ny i wychowany wpośród wolnego i niepo- 
„dległege Narodu, umiem szacować to zaufa- 
„Die, ktore mi W. Burmistrz i Prześwietna 
»Rada przez nadanie prawa obywatelstwa o- 
„kazuia.ć 


Krakov. 


Na sessyi Seymu Krakowskiego w dniu 
22. Styczuja , Izba postępuiąc z porządku w 
Tytule IX. o Testamentach i Spad- 
kach 1.) ograniczyła wolność czynienia zapi- 
sów w suminach kapitalnych na korzyść Du- 
chowieństwa i Instytutów pobożnych. 2.) Da- 
ła mieysce wydziedziczeniu dla przyczyn wa- 
żnych, które prawo oznaczy. 

Co de pytania: Czyli wydziedziczenie 
dobrą myślą zrobione (Ki xhaeredatio bona 
mente facta), ma mieysce lub nie? przy- 
stapiono do wotowania sekretnego, àa Izba za- 
mieniła 18 głosami przeciwko 15 w prawo: 
„Wydziedziczenie dobra myslą zrobione (Ex- 
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haeredatio bona mente facta), nie ma 
mieysca.* Następnie uchwaliła: „Dziedzic 
obeymmuiacy spadek z dobrodzieystwem inwen- 
tarza, nie może prywatnie, bez utraty tegoż 
dobrodzieystwa, własność rzeczy do spadku 
należących , na kogo innego przenosió.* 

W Tytule X. o wspólności między 
małżonkami, Izba uchwaliła 28 głosami 
przeciwko 5. „W/spólncść maiątku pomiędzy 
małżonkami. nie iest prawna, tylko z umowy 
wyraźney,* 

W Tytule XI. o umowach w ogól- 
ności postanowiła iednomyślnie : 

1.) Nie wszelkie umowy mogą bydż sło- 
wnie zawierane; w niektórych przypadkach, 
które prawo oznaczy, powinny bydź spisane. 
2.) W przypadku nie dotrzynania umowy przez 
iedna stronę, drugiey stronie wolno iest czy- 
nić, ałbo o dopełnienie umowy, albo o iey 
rozwiązanie. 2.) W umowach dwustronnych, 
każda strona może żądać rozwiązania umów ; 
dla pokrzywdzenia zad półowę istctnego sza- 
cunku rzeczy, przedmiotem umowy będacey. 
4.) Spadek po osobie ieszcze żyiącey, nie 
może bydź komu innemu edstapiony. 5.) Pro- 
cessu wiszącego, nie może naLydź Sędzia i 
Patron. 6.) Dla wynalezionych nowych doku- 
mentów ugoda sądowa rozwiązana bydź ni 
może. 

W Tytule XII o darowiznach n- 
chwaliła Izba iednomyślnie: 


1.) Na mocy Kontraktu darowizny, między . 


żyiącemi słównie tylko nastąpiouego, obdaro- 
svanemu nie służy prawo sadownie rzeczy da- 
rowaney domagania się. 2.) Przyszly laki ma- 
iatek, wcale nie można darować. 5.) Dziedzice 
salacy prawo do części abowiązkowey, a przez 
darowizny w niey pokrzywdzony, może dopeł- 
mienia części obowiązkowey żądać, zaczynaiąc 
od naypóźniey obdarowanego i tak wstecz ku 
raydawnieyszym obdarowanym postępniac. 4.) 
Waerzyciele dawnieysi nad darowizny, maią 
podobne prawo, iak pokrzywdzony w części 
okowiązkowey dziedzic, swych wierzytelności 
poszukiwania od obdarowanych. 5.) Darowi- 
zna dia rodzącego się późniey dziecięcia, ņpa- 
da co do części obowiązkowey. 5.) Urzędni- 
cy zdrowia i Słudzy religiyni będący przy 0- 
statniey chorebie zmarłego, z którey śmierć 
mastąpiła, nie mogą brać co iako darowiznę 
między żyjącemi, albo z testameutu w Czasie 
tey chorcky zrobicnego. 7.) Takie rozporzą- 
dzenie małątkiem dla osób, korzystać z niego 
nie mogących, iest nieważne, gdy iest pokry- 
te kontraktem iakiegokolwiek nazwiska , albo 
innemi pądstawionemi osobami, iako to, rodzi- 
sami zstępueini lnb małżonkiem. 

Co do pytania: Czyli darowizna dla 
ciężkiey niewdzięczności obdarowanego może 
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bydź odwołana, przystapicno do wotowania i 
29 głosami przeciwko 4 zamieniła Izba w pra- 
wo : „Darowizna dla ciężkiey niewdzięczności 
obdarowanego, może bydź odwołaną.« 


Rossy a. 


Gazety Hamburshie zawieraia następu- 
iacy wypis z listu, pisanego przez pewnego 
podróżnego z Moskwy dnia 20, Grudnia: 
„Nie bez zadziwienia uyrzałem po npłynieniu 
roku mury Meskwy, która wprawdzie pod- 
Ówczas ieszcze,iakby cudem z popiołów i gru- 
zów swoich szybko i okazale się była wzniosła. 
Atoli, co się od roku w budowaniu stalo, 
zdaie się bardziey ieszcze niepodobnen do 
wiary, i załedwie wyobrazić sobie można, że 
ludzkie natężenia w tak krótkim czasie tyle doha- 
zać mogły. Gmach Kremlina iest rozszerzony 
i przez wystawienie piątr nowych podwyższony, 
z którego to powodn wszystkie Cztonki Ro- 
dziny Cesarskiey wygodnie teraz mieszkać tam 
wogą. Luboć przez to siedziba Carów z wła- 
ściwości i starodawney cechy swoiey w o 'zach 
niehtórych osób może co utraciła, pszecieź 
wydaie mi się ona iak starzec, który odmło- 
dniał, i który z odnowiona siła wznosi w u- 
czuciu olbrzymiey siły sweiey siwa głowę nad 
nowemi, przepysznie w około niego powstałe- 
mi pałacami, szydząc ze zniweczonych planów 
dumnego nieprzyiacieła. Zduie się, iż Cesarz 
Alexander ma zamiar zagładzić ile możno- 
ści wszelkie przypomnienia owey straszliwey 
epohi, i owe tylko wspomnienia dla potomno- 
ści zostawić, które, będac godnemi naślado- 
wania, mogą słażyć za dowód miłości Qyczy- 
zny. Na wybudowanie gmachu Uniwersytetu, 
przeznączył Monarcha 500,000 rubli, a pod 
przewodnictwem godnego Kuratora iego, Xię- 
cia Jędrzeia Obalenskiego, Męża miłniace- 
go nauki i gorliwego o wzrost onychże, posu- 
nięto iuż ową znakomitą budowę tah dalece, 
iż ten gmach na tę wiosnę będzie inż mógł 
bydź użytym do przeznaczenia swoiego. Dom 
musztry woyskowey, gmach maiący 755 stop 
długości a 252 szerokości, wystawionym %0- 
stał upłynionego lata z fundamentu, a żołnie- 
rze ćwiczą się iuż w nim codziennie. Funda- 
ment na cerkiew Zbawiciela, założono iuż na 
wróblowych górach; na wybudowanie tey 
cerkwi wyznaczono i przekazano 40 miłiie- 
nów, a w latach  10ciu przywiedzionym 
będzie do skutku plan tey ogromney budowy. 
Tam, gdzie zeszłego roku ruiny postrzegałemi, 
stoią teraz naypięknieysze pałace, zalecaiące 
się architektura swoią.* 


